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prasy katolickiej ! w Dąbrusrie-Górniczej. S p r a w i e  B o ż e j !

Porządek nabożeństw
w K o ś c i e l e  P a r a i j a l n y m  M. B .  A n i e l s k i e j .

Niedziela, dn. 17 czerwca r. 1934.
Godz. 6,30 —  Jutrznia.

7 — Prymarja, — Ks. W Derbis, ka­
zanie —  Ks. Proboszcz.

8.30 —  Msza św. w Kaplicy M. B .  Czę­
stochowskiej —  Ks. Proboszcz.

9 .30  — Msza św. —  Ks. J . Prawda.
11 — Suma —  Ks. Jan Prawda; kaza­

nie —  Ks. W. Derbis.
Godz. 16 — Nieszpory, Nabożeństwo czerw­

cowe.
Dyżurnym w bież. tygodniu — Ks. W.

Derbis.

Z uroczystości 
Kongresu Eucharystycznego 

w  Dąbrowie Górniczej.
Godnie i okazale przygotowała 

się robotnicza Dąbrowa Górnicza do 
uczczenia wielkiej uroczystości K on­
gresu Eucharystycznego.

Całe, tak beznadziejnie szare i 
jakby  spowite wiecznym smutkiem 
miasto przybrało wesoły, odświętny 
wygląd. W szędzie wzorowa czystość 
i porządek, domy przybrane flagami 
o barwach państwowych i papies­
kich, okna, wystawy i balkony bo­
gato przystrojone dywanami, kilima­
mi, obrazami św. i kwieciem.

W  sobotę od rana zapanował na 
ulicach ożywiony ruch i jakiś rados­
ny nastrój. Mimo nieszczególnej po­
gody, już od godz. 3-ej po południu 
zaczęły gromadzić się na ulicy S o ­
bieskiego i K rólow ej Jadw igi wielo­
tysięczne rzesze ludności, a po obu 
stronach ustawiły się liczne organi­
zacje ze sztandarami, obok zaś placu 
Żwirki i W igury  duchowieństwo, 
przedstawiciele władz i Kom itet 
Kongresu.

Punktualnie o godz. 4-ej po poi. 
przybył J .  E . ks. B iskup Kubina 
w towarzystwie J .  E. ks. Biskupa 
Gawliny. Dostojnych gości powitała 
orkiestra hymnem narodowym, po­
witalne przemówienie wygłosił p. pre­
zydent Kaczkowski, z kolei zaś w 
imieniu Kom itetu Kongresu adw. 
Morgulec.

Następnie wśród szpaleru zebra­
nych organizaeyj, przy dźwiękach 
orkiestr i biciu dzwonów, procesja 
udała się do kościoła, gdzie po po­
witaniu w drzwiach J .  E. ks. B isk u ­
pa Kubiny przez ks. proboszcza

Niedźwiedzkiego, chór kościelny od­
śpiewał „Ecce Sacerd os Magnus".

Po krótkiej modlitwie J .  E . ks. 
B iskup Kubina zaintonował „Vem 
Creator", poczem J .  E. ks. Biskup 
Polowy Gawlina wygłosił podniosłe 
kazanie o znaczeniu Eucharystji. Po 
kazaniu j .  E. ks. B iskup Kubina 
udzielił wiernym błogosławieństwa 
pasterskiego.

Z kolei nastąpiła przerwa, wie­
czorem zaś w sali kina „B a jka“ od­
była się uroczysta akadernja. D o sto j­
nych gości powitał tu dyr. G adom ­
ski oraz wygłosił referat, wyjaśnia­
jący histor ję  Kongresów  Euchary­
stycznych.

Następnie przemawiał ks. infułat 
J .  Kruszyński, rektor uniwersytetu 
w Lublinie. Mówca w naukowo uję­
tym referacie mówił o dogmacie E u­
charystji i znaczeniu Kongresu.

Po referatach znany i doskonale 
wyćwiczony chór „Harfa" odśpiewał 
kilka pieśni.

Ostatni przemawiał J .  E. ks. B is ­
kup Kubina. D osto jny Duszpasterz 
nadmienił, Ze nigdy nie dziaia przy­
padek, lecz wszędzie i zawsze działa 
myśi Boża, działa Bóg, który spra­
wia, Ze człowiek tęskni za wyzwo­
leniem, wskazując mu jednocześnie, 
gdzie je s t  źródło wyzwolenia i uzdro­
wienia. W yzw olenie  to jes t  w religji 
i ruchu Eucharystycznym, w którym 
wszyscy powinni wziąć czynny udział.

A kadem ję zakończył hymn „Boże 
coś P o lsk ę" ,  odegrany przez orkie­
strę pracowników Tuw. fram usko- 
włoskiego.

O  godz. 10-ej wiecz. odbyło się 
w kościele uroczyste wystawienie 
Najśw. Sakram entu  i kazanie eks- 
p jacyjne, które wygłosił ks. prałat 
B . W róblew ski,  dziekan częstochow­
ski. Po kazaniu odbyła się cicha ado­
racja, a od godz. 12-ej w nocy roz­
poczęto odprawiać Msze św.

Mimo pory nocnej, kościół całą 
noc wypełniały tłumy wiernyc h, a od 
rana ulice zaroiły się ludźmi, którzy 
gromadnie podążali do świątyni. O 
godz. 9-ej rano panował już przy 
kościele tłok, gdyż prócz ludności 
m ie jscow ej, zaczęły przychodzie licz­
ne kompanje, ja k  również przyjeż­
dżała masowo ludność z dalszych 
i bliższych okolic.

O  godz. 9-ej m. 30 rano Mszę 
św. odprawił J .  E. ks. Biskup Ku­
bina, o godz. 11-ej sumę pontyfikal-

ną odprawił J .  E. ks. biskup G aw li­
na, a kazanie wygłosił J .  E. ks. B is ­
kup Kubina.

O  godz. 2-ej m. 30 jpo poł kil­
kadziesiąt tysięcy wiernych licząca 
procesja  wyruszyła do Gołonoga. 
B y ł to niezapomniany' widok, kiedy 
na długości przeszło 3 kilometrów 
zajął m ie jsce  w dosłownem znacze­
niu tego wyrazu las sztandarów koś­
cielnych i świeckich, mnóstwo fere­
tronów, nieprzeliczone stowarzysze­
nia i organizacje, w towarzystwie 
kilkunastu orkiestr.

Za organizacjami postępowali po­
przedzani przez około stu księży 
i alumnów Ich E ksc . ks. B iskup K u ­
bina w towarzystwie ks. Biskupa 
Gawliny i ks. Biskupa Brom boszcza. 
Za dostojnikami K ościoła postępo­
wały wielotysięczne rzesze wiernych 
i cały ten orszak z pieśnią na us­
tach posuwał się w stronę kościoła 
w Gołonogu.

Po przybyciu na m ie jsce nastą­
piło wystawienie Najśw. Sak ram en ­
tu i odśpiewanie su prkac ji .

Następnie J .  E . ks. B iskup Brom - 
boszcz wygłosił przepiękne kazanie, 
poczem udzielił wiernym błogosła­
wieństwa pasterskiego.

Potężne wrażenie sprawiało od­
śpiewanie przez zgromadzonych hy­
mnu „My chcemy B o g a" .

Z kolei przemawiał prof. K le ­
mens Jędrze jew ski na temat „Eu- 
charystja a A k c ja  K ato licka", a na­
stępnie J .  E. ks, B iskup Kubina, po­
czem uchwalono rezolucje, potępia­
jące  bezbożnictwo i zakusy ńa wia­
rę katolicką.

D alej odczytano depesze, które 
wysłano z racji Kongresu  do O jca  
św. i do p. Prezydenta Kzplitej 
i okrzykami na Ich cześć Kongres 
zakończono.

Najdostojniejszy Arcypasterz na­
szej djecezji, J .  E. ks. biskup K u ­
bina je s t  niezmordc wany w swej 
działalności duszpasterskiej i wszę­
dzie, gdzie chodzi o sprawy kościo­
ła, nie szczędzi ani czasu, ani swych 
sił. Ostatnio np. mimo ogromnie 
uciążliwej i wyczerpującej pracy w 
okresie Kongresu Eucharystycznego, 
J .  E. ks. biskup Kubina pozostał 
jeszcze  w dniu 11-ym b. m. w D ą­
browie, celem dokonania konsekra­
cji nowych dzwonów.

O  godz. 8.30 rano N ajdosto jnie j­
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szy Arcypasterz odprawił mszę św., 
a następnie udzielił błogosławień­
stwa małżonkom jubilatom, którzy 
50 lat przeżyli w związku małżeń- 
sk.m. Małżonkami, ob .-Lodzącymi 
złote gody byli p. p.: T o m asz  i J a ­
dwiga Przybylakowie, W incenty  i 
Marja Lisiewiczowie, W o jc iecb  i W ik- 
torja Marcinkowscy, Antoni i Marja 
W arkoczow ie, Stanisław i Janina 
Nowakowscy, Ja n  i Katarzyna K o ­
bowie.

Zauważyć należy, iż mimo dnia 
powszedniego, kościół był wypeł­
niony po brzegi. Po nabożeństwie 
udano się na cmentarz kościelny, 
guzie J .  E. ks. biskup Kubina w oto­
czeniu duchowieństwa dokonał kon­
sekracji nowych, zawieszonych na 
prowizorycznem rusztowaniu dzwo­
nów, których rodzicam chrzestnymi 
było kilkanaście zaproszonych osób.

Po dokonaniu aktu konsekracji 
J .  E . ks. Biskup Kubina wygłosił 
krótkie przemówienie, zakończone 
życzeniem, aby dzwony rozbrzmie­
wały na chwałę Bożą, a głos ich 
przypominał wiernym należyte wy 
pełnianie obowiązków względem 
kościoła.

Na tem uroczystość zakończono 
i J .  E. ks. Biskup Kubina po nie­
mal 3-dniow\ m i tak pracowitym 
pobycie w Dąbrowie w godzinach 
przedpołudniowych wyjechał do Czę­
stochowy.

Przy sposobności warto jeszcze 
wspomnieć o pewnych szczegółach 
z imponującego i niezapomnianego 
Kongresu Eucharystycznego. Otóż 
na K ongres przybyło do Dąbrowy 
57 kompanij, liczących od kilkudzie­
sięciu do 2 tysięcy osób. Również 
organizacyj wszelkiego rodzaju było 
kilkadziesiąt, a liczbę uczestników 
procesji w Gołonogu obliczają na 
przeszło 80 tysięcy ludzi. Trzeba  
dodać, że kiedy z wieży kościoła 
gnłonoskiego patrzono na procesję, 
stwierdzono, że wszystkie drogi, 
place, przejścia, a częściowo także 
łąki i pola w promieniu 2 kilome­
trów pokiyte były mrowiem ludz- 
kiem. pomijając już to, że kiedy 
czoło procesji, a więc samych tylko 
organizacyj, było już w Gołonogu, 
procesja z przed kościoła w Dąbro­
wie nie mogła jeszcze wyruszyć z 
braku m iejsca, a wszak za balda­
chimem t. j .  za j . J .  E .E .  ks. bisku­
pami znajdowało się kilkanaście ty­
sięcy osób.

T a k  imponującej uroczystości re­
ligijnej jeszcze  nie było na naszym 
terenie, to też inicjatorzy i organi­
zatorzy Kongresu mogą być dumni 
z osiągniętych wyników, zwłaszcza, 
że mimo tak niebywałej liczby uczest­
ników, panuwał wszędzie wzorowy 
ład i porządek.

Jego Świątobliwość Papiei Pius XI
C i t t a  de l  Vat ic ano .

Katolicy, zgromadzeni w dniach 9 i 10 c z e r ­
wca dla zadośćuczynienia Chrystusowi Panu 
za wyrządzone zniewagi, na V K ongresie  E u ­
charystycznym, w sa m em  centrum  kopalń wę­
glowych w Dąbrowie G órnicze j  odbywanym, 
sk łada ją  O jcu  Ś w iętem u uczucia  synowskiej 
miłości  i na jg łębszego posłuszeństw a, b łaga­
ją c  o Apostolskie błogosławieństwo.

( - )  f  T E O D O R  KUBINA.

Pan Prezydent Rrzeczypospolitej
W a r s z a w a .

Katolicy zgromadzeni na V K on gres ie  E u c h a ­
rystycznym D iecez ji  C zęs to ch o w skie j  w D ą­
browie G órnicze j  sk ład a ją  Tobie ,  P a n ie  P r e ­
zydencie, który |esteś głową i sym bolem  je d ­
ności N a j ja śn ie js z e j  Rzeczpospolite j  Polskie j  
hołd i modlą s ię  dzisiaj i przyrzekają że w 
jedn ośc i  i karnośc i  pragną wytężyć wszystkie 
siły aby przetrwać ciężki czas i aby Państwo 
P olskie  mogło sp e łn ić  wielkie posłannictwo, 
które mu Bóg powierzył.

B I S K U P  C Z Ę S T O C H O W S K I .

Podziękowania.
K o m i t e t  W y k o n a w c z y  K o n g r e s u  E u ­

c h a r y s t y c z n e g o  w  D ą b r o w i e  G ór n .  —  tą 
d r o g ą  w s z y s t k i m  t y m ,  k t ór zy  p r z y c z y n i l i  
s ię  do w s p a n i a ł e j ,  w p r o s t  i m p o n u j ą c e j  m a ­
n i f e s t a c j i  r e l i g i j n e j ,  j a k ą  b y l  K o n g r e s ,  k t ó ­
r y  z g r o m a d z i ł  z g ór ą  80 t ys .  w i e r n y c h ,  
s k ł a d a  s e r d e c z n e  p o d z i ę k o w a n i e ,  a w 
s z c z e g ó l n o ś c i :  Ks.  Kan.  J a n k o w s k i e m u
z S o s n o w c a ,  T - w u  „ S o k ó ł 11 n a  c z e l e  z n i e ­
s t r u d z o n y m  p. P r e z .  I' K a r n e y e m  i d z i e l ­
n y m  p. N a c z e l n i k i e m  M. P a w e l s k u n ,  S t r a ­
ż o m  O g n i o w y m ,  H a l l e r c z y k o m ,  Po d of .  R e ­
z e r w y ,  Z w .  S t r z e l e c k i m ,  P r z y s p o s o b i e n i u  
W o j s k o w e m u ,  S z a n o w n y m  P a n i o m ,  a w  
s z cz e g ó l n o ś c i  N a r o d o w e j  O r g a n i z a c j i  K o ­
b i e t  na  c z e l e  z p.  M.  S r o k o w s k ą ,  C e c h o m ,  
B r a c t w o m ,  S t o w .  K u l t u r a l n o -  O ś w i a t o w y m ,  
d e l e g a c j o m  s z k o l n y m ,  p r a s i e  m i e j s c o w e )  
—  za b e z i n t e r e s o w n e  i p r z y c h y l n e  z a m i e ­
s z c z a n i e  a i t y k u ł ó w ,  z w i ą z a n y c h  z K o n g r e  
s e m ,  o r g a n i z a c j o m ,  k tór e  u r z ą d z i ł y  s p r z e ­
daż z n a c z k ó w  i n a l e p e k  K o n g r e s o w y c h ,  
Z a k ł a d o m  P r z e m y s ł o w y m  za p r z y j ś c i e  z po 
m o c ą  przy u r zą d z a n i u  d e k o r a c j i  i i lu mi na  
c j i  k o ś c io ł o w ,  za p o m o c  k o m u n i k a c y j n ą ,  
a w  s z c z e g ó l n o ś c i  H u c i e  B a n k o w e j ,  T - w u  
F r a n k o - W ł o s k i e m u ,  T - w u  F r a n k o - P o l s h i e -  
m u,  kop.  „ F l o r a 11, Dyr .  E l e k t r o w n i  O k r ę ­
g o w e j  w  Ma łobą dz u,  k tó r a  w  z n a c z n y m  
s t op ni u  p r z y c z y n i ł a  się  do i l u m i n a c j i  k o ­
ś c i o ł ó w ,  Pol sk .  C z e r w .  K rz yż o wi ,  p.p.  l e k a ­
r zo m,  w s z j  s t k i m o f i a r o d a w c o m  za w y d a t n i ą  
p o m o c ,  C h ó r o m  k o ś c i e l n y m ,  m i e j s c ,  i za ­
m i e j s k a  w s z c z e gó l no ś c i  p. G o d e n k i e m u  z 
P ogoni ,  O r k i e s t r o m ,  a w s z c z e g ó l n o ś c i  O r ­
k i e s t r ze ,  k tór a  w z i ę ł a  udz i ał  w A k a d e i n j i ,  na 
c z e i e  z p. M u s i a l i k i e m ,  i t y m  w s z y s t k i m  
kt órzy  udzie l i l i  m i e s z k a n i a  p r z y b y ł y m  go 
ś c i o m ,  T - w u  D o b r o c z y n n o ś c i  za u d z i e l e n i e  
l o k a l u ,  S  S .  P a s j o n i s t k o m  za p o m o c  i t r u ­
dy or az  p r z y g o t o w a n i e  sal i ,  a t a k że  w s z y s t ­
k i m,  k t ór zy  w j a k i k o l w i e k  s p o s ó b  p r z y ­
cz yni l i  s i ę  do u ś w i e t n i e n i a  u r o c z y s t o ś c i  
K o n g r e s o w y c h  - -  j e s z c z e  r az  K o m i t e t  
s k ł a d a  n a j s e r d e c z n i e j s z e  p o d z i ę ko w a n i e .

K o m i t e t  K o n gr e su .

S t o w a r z y s z e n i e  Mł.  P .  Ż e ń s k i e j  s k ł a ­
da p o d z i ę k o w a n i e  P a n u  P r e z e s o w i  K . s m o ­
l e ń s k i e m u  za ł a s k a w e  u ż y c z e n i e  sal i  O g n i ­
s ka ,  gdz i e  o d b y ł a  s ię  na sz a  d o r o c z n a  ■ u r o ­
c z y s t o ś ć  „ Ś w i ę t a  D r u c h e n 11. D z i ę k u j e m y  
r ó w n i e ż  J .  W .  P a n u  dyr .  K o s t u l s k i e m u  za 
p r z y g o t o w a n i e  ś p i e w u  n a  nas zą  u r o c z y ­
s tość ,  i za udzi ał  c z y n n y  w  a k a d e i n j i .

Z a r zą d .

Osobiste.
Ks.  J a n  P r a w d a  z dn.  15 c z e r w c a  r oz­

począ ł  m i e s i ę c z n y  ur lo p w y p o c z y n k o w y .

Zapowiedzi przedślubne.
N a s t ę p u j ą c e  z ap o wi e dz i  w y g ł o s z o n e  

b y ł y  w  d n i u :  zap t r z e c i a  — 10 c z e r w c a  
r. b.  T o m a s z  P a w l i k ,  w d o w i e c ,  M a g d a l e n a  
Z a l o w a ,  w d o w a ,  o b o j e  z D ą b r o w y  G ó r n  , 
F ra n c i s z e k  K l ę k ,  kaw.  W ł a d y s ł a w a  Klos,  
p a n n a  o b o j e  z D ą b r o w y  G ó r n ,  J ó z e f  W i u k ,  
k a w.  7. J ę d r z e j o w a ,  M a r j a  O s ł o ń s k a ,  p a n n a  
z D ą b r o w y  Gór n.

F r a n c i s z e k  W ó j c i k ,  k aw.  Z o f j a  U r b a n -  
kówt ia ,  p a n n a  o D t j e  z D ą b r o w y  G ór n.  
z a p o w i e d ź  H l - c i a  17.V I  D.  r. M a r j a n  Ka ­
m i ń s k i ,  k a w .  J a d w i g a  S k i b i a n k a ,  p an na ,  
o b o j e  z D ą b ć o w y  Gór n.

N a s t ę p u j ą c e  z a p o w i e d z i  w y g ł o s z o n e  
b ę d ą  w dni ach  : p i e r w s z a  —  10.VJ,  d r u g a  
—- 17.VI ,  t r z e c i a  24 VI.  S t e f a n  Ś l i w a ,  w d o ­
w i e c  z Ż a g ó r z a ,  A n n a  Z a c h a r s k a ,  p a n n a  
z D ą b r o w y  Gór n. ,  J a n  S a p a ,  k a w .  H a l i n a  
K l i m a s ó w n a ,  p a n n a ,  o b o j e  z D ą b r o t v y  
Gór n. ,  J ó z e f  S a r n a .  kaw.  J a n i n a  K o w a l s k a ,  
p a n n a ,  o b o j e  z D ą b r o w y  Gór n. ,  F r a n c i s z e k  
M a r c z e w s k i ,  k a w.  z D ą b r o w y  Gór n. ,  A n n a  
ZiwieC,  p a n n a  z K a z i m i e r z y  M a ł e j ,  L u c j a n  
S z y m c z y k ,  k a w .  z N o w e j  W s i ,  M a r j a  R o -  
s i k ó w n a ,  p a n n a  z D ą L r o w y  G ó r n .

Śluby
O d  dnia  2 6 . V do 10 I V  b.  r.

J a n  P r z y b y l a k  z H e l e n ą  T r a c z ,  W ł a ­
d y s ł a w  B a ł t o s z e w i c z  z A n n ą  K r a w c z y k ,  
J ó z e f  S o r e k  z M i c h a l i n ą  S a w a r a ,  W ł a d y ­
s ł a w  W ó j c i k  z W i k t o r j ą  W ł o d a r c z y k ,  K a ­
rol  R o m a ń s k i  z K a t a r z y n ą  Klo s ,  Z y g m u n t  
C h a c a g a  z J a d w i g ą  S o b o l e w s k ą ,  J ó z e f  G r u ­
c h a ł a  z i -o f j ą  Du k sz t a ,  J a n  R o g ó ż  z W a n ­
dą L e ś n i e w s k ą ,  B o l e s ł a w  J a r z ą b e k  z K a ­
t ar z y ną  K w i e c i e ń ,  F r a n c i s z e k  K l ę k  z W ł a ­
d y s ł a w ą  Klo s ,  P i o t r  K l i m c z y k  z W ł a d y s ł a ­
w ą  J a n u s z e k ,  J ó z e f  C e k i e r a  z M a r j a n n ą  
Cy*  a n k i e w i c z .

S z c z ę ś ć  B o ż e  n a  n o w e j  dr o d ze  ż yc i a  !

Zmarli,
Od d ni a  2 7 . V  do 10.1 V b.  r.

W ł a d y s ł a w  P o c h o p i n .  l a t  23,  W o j c i e c h  
G a w ł o w s k i ,  4 m i e s i ą c e ,  P i o t r  C z a r n o t a ,
1. 57,  F r a n c i s z e k  K a m i ń s k i ,  1. 44,  J a m n a  
S a d o w s k a ,  1. 21,  M a r j a n n a  Dziulko ,  1 64t

W i e c z n y  o d p o c z y n e k  r ac z  im dać  P an i e !

Rocznice zgonów.
H e l e n a  K a c z m a r c z y k ,  1. 21,  z m.  11.V I . 33 r. 
M a r j a  J e l e ń ,  1 80 ,  z m .  16.1V.33 r,
J a d w i g ą  K o w a l s k a ,  1. 23,  zm.  16.VI.33 r. 
J a n  P ę d r a s ,  1. 58, z m.  17.V1.33 r.

Złożyli ofiary na dzwony.
W  d a l s z y m  c i ągu z ł o ż y l i  o f ia r y  na  d z w o n y .

P P . : W a w r z y n i e c  O r z e ł  2 zł. ,  J a n  
M ł y n a r s k i  10, P a r t j a  R o b o t n i c z a  Nar odo­
w y c h  S o c j a l i s t ó w  - , 50 ,  B e z i m i e n n i e  4,  J a ­
n i n a  i F r a n c i s z e k  F r ą t c z a k o w i e  5, M ar j a  
T a b o r e k  2, P r a c o w n i c y  oddz i a ł u  O d l e w n i  
H u t y  B a n k o w e j  p r z ez  p. S k r z y w a n k a  i00.05,  
D y r e k t o r s t w o  S t a r k i e w i c z o w i e  50,  M a r i a n ­
n a  K r a w c z y k  5, U r s z u l a  P i ę t a  1.25,  U c z ­
n i o w i e  VI k la s y  g i m n  i m.  Ł u k a s i ń s k i e g o  
8, A l e k s a n d e r  N a p o r o w s k i  2, K a c p e r  i E l ­
ż b i e t a  B r o s i o w i e  5, G a b r j e i a  K r z e m i ń s k a  
3 P r z e g r o d o w a  1, M a r j a  C h u d z i c k a  2, K ó ł ­
ka 8, 9, 25 i 30 Ż y w e g o  R ó ż a ń c a  prze z  
P r z e g r o d o w ą  6,44,  A g a t a  R u m i n  2, J a n i n a  
S l i w i c k a  5, N o w a c k a  2, P i o t r  S y t n i ę w s k i
2,  T o m a s z  M a ć k o w s k i  2,  W e r o n i k ą  Ż a k  2, 
J ó z e f a  Kępska  2, P a l i s z e w s k i  10, Kazimi erz  
S u l e j o w s k i  1, H o n o i a t a  S u l e j o w s k a  1, 
S t a n i s ł a w a  S u l e j o w s k a  1, B r o n i s ł a w  S u l e ­
j o w sk i  1, N. N, 1, R o d z i c e  c h r z e s t n i  d z w o ­
n ó w  z k o n s e k r a c j i  t y c h ż e  895 zł.  R a z e m  
1142 zł.  24  gr .  Ł ą c z n i e  zas  z p o p r z e d n i e -  
mi  o f i ar a mi  4967 zł.  92 gr.

O f i a r o d a w c o m  s k ł a d a  „ B ó g  z a pł a ć "
P r o b o s z c z .
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